
Z sezonu w yścigow ego: Główna trybuna na wyścigach we Lwowie.
(Pot. M. Miinz, Lwów).

Z sezonn w yścigow ego: Prezydyum Towarzystwa wyścigów konnych we Lwowie
z namiestnikiem Korytowskim (X) na czele. (Fot. M. Miinz, Lwów).

działu chorób wewnętrznych i na tym posterunku 
pracował bez przerwy przez lat trzydzieści ośm.

Znakomity dyagnosta, znany także z prac swych 
w literaturze medycznej, wykształcił prof. Pareński 
całe pokolenie lekarskie, które licznie gromadziło się 
na Jego wykładach. Młodzież darzyła Go rzetelnem 
przywiązaniem jako prawdziwego opiekuna, przyja­
ciela i najlepszego przewodnika.

Jako lekarz praktykujący znany był ś. p. Zmarły 
wszędzie na ziemiach polskich, do Niego po poradę 
ciągnęły rzesze cierpiących ze wszystkich stron, 
wzywano go na konsylia w kraju i zagranicą.

Niepoślednie zasługi położył Zmarły także na 
polu podniesienia polskich zdrojowisk i uzdrowisk.

Służbę lekarską dla ukochanego swego Krakowa 
rozpoczął ś. p. Pareński już w r. 1878. gdy Go po­
wołano do komisyi sanitarnej, w r. 1881 wybrany 
członkiem Rady miejskiej, mandat ten piastował aż 
do zgonu.

Jako radca miejski położył też znakomite zasługi 
w dziedzinie zdrowia publicznego, ponadto brał udział 
w życiu wielu towarzystw naukowych i humanitar­
nych, głównie zaś jako prezes delegacyi Tow. Ucze­
stników wypadków z r. 1863.

Tak czynny i zasłużony żywot skończył się tra­
gicznie. Nieubłagana śmierć przecięła pasmo zasłu­
żonego żywota i ciężką żałobą okryła Rodzinę i całe 
nasze społeczeństwo, które wie, co traci w osobie 
Zmarłego.

Cześć Jego pamięci!

powitała częściowe otwarcie tej ważnej a tak nie­
zbędnej arteryi komunikacyjnej... Na nowy most 
dążą też liczne wycieczki, które z zajęciem oglądają 
tę wspaniałą budowlę, którą miasto może się słusznie 
chlubić... W  tych dniach zwiedziło gremialnie trzeci 
most Stowarzyszenie kupców polskich. Liczne grono 
uczestników tej wycieczki oprowadzali kierownicy 
budowy, udzielając fachowych wyjaśnień...

Ulustracya nasza przedstawia właśnie wycieczkę 
Stowarzyszenia kupców polskich na nowym moście.

P o o tw a r c iu  tr z e c ie g o  m o stu  
w  W a rsza w ie .

Długo oczekiwała Warszawa na trzeci most, 
którego budowa połączona była z tylu trudnościami 
i przeszkodami,,. Z tem większem też zadowoleniem

Z sezonu wyścigowego.
Czerwiec na całym świecie pozostaje pod zna­

kiem wyścigów konnych. Odbywają się one w Wie­
dniu, we wszystkich wielkich miastach Europy, a po­
nieważ Galicya nie chce wyłączać się z ogólnego 
„koncertu europejskiego“, więc i Kraków i Lwów

NOWOŚCI ILLUSTROWANE Nr. 25

Po otw arciu trzeciego m ostu w W arszaw ie: Wycieczka Stow. kupców polskich na trzecim moście. 1) Gospodarz Stow. p. Hirszel, 2) inż. B. Plebiuski i 3) inż. W. Paszkowski,
kierownicy budowy mostu. (Fot. Maryan Fuks, Warszawa).


